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B e r l i n ,  1 8 .  S tyczn ia .  — Nasze dzienniki u rzędo w e  mów iąc  o p ię tnastu  
ar ty ku łach  posels tw a k ró lew sk iego ,  u ży w a ją  now ego sposobu mówienia i 
n a z y w a ją  j e ,  udoskonaleniem konsty tucy i .  P rzypom ina  to nam arcyksięcia 
J a n a ,  o k tó ry m  w ym y k a jąc y m  się z F ra n k f u r tu  nad M e n e m ,  pewien u n i­
żony  koresponden t wiedeński pow iedz ia ł ,  źe na wydoskonalenie  sw ojego 
najdostojniejszego zd row ia  w yjeżdża  do w ód. »

T u ta jsze  posels tw o francuskie ogłosiło przez  pisma publiczne , ze odtąd 
będzie w izow ało  paszpor ta  cudzoziemcom udającym  się do F ra n c y i ,  jeżeli 
okażą  dow odam i u rz ę d o w e m i ,  iż posiadają  fundusze do u trzym ania  się we 
F rancy i .  P aszp o r ty  rzem ieśln ików ty lko w ładze pruskie  mogą u rzędow nie  
poświadczać.

  W e d łu g  uk ładu  zaw artego  o nabycie całych księstw H ohenzollern-
Hechingen i S igm aringen przez P ru s sy  mają pobierać rocznie książę p ie rw ­
szego księstwa 1 0 , 0 0 0  ta l . ,  a drugiego 2 5 , 0 0 0  tal.

P o z n a ń ,  1 9 . Stycznia .  — Śniegi w ciąż  padają  i p rze ry w a ją  kom uni-  
kacią z innemi miastami. Dziś ani poczty  ani pociągi na kolei żelaznej nie- 
p rz y b y ły .  Gazety berlińskie ty lko  sztafetami nadchodzą. P o d  Szamotułam i 
za trzy m a ły  się w  zatorach śnieżnych pociąg i ,  jeden z nich przez 1 7  godzin 
tk w ia ł  w  śniegu. — W czo ra  w ys łan o  6 0 0  zołuierży , ażeby w yszuflowali 
p rz e jśc ia  w  śniegu pomiędzy Rokitn icą  i Szam otułam i i na innych  miejscach. 
W ie l k a  nas w oda ezeka ,  jeżeli te massy śniegu nagle stopnie ją .  — W c z o r a  
aresz tow ano tu  porucznika  od inźyniery i  W ilhelm a R iis tow a i odpro w ad zon o  
na  o d w a c h ,  poniew aż w y da ł  w K rólew cu u  Sam tera  pismo pod ty tu łe m :  
„ D e r  deutsche M ili ta irs taa t  vor u n d  w ahrend  der R evolu t ion .*  P ro k u ra to r  
k ró lew ski zajm uje się jego sp ra w ą  i zapew ne ro zporządz ił  ow o  uwięzienie.

F r e j b u r g ,  d. 1 1 .  S tycznia .  — W  skutek  rozporządzen ia  m inis ter­
s tw a  w o jn y  w ypuszczo no  zno w u  p ew n ą  liczbę jeńców  z kazęmat w  Raszta- 
dzie. D w u d z ie s tu  jeden  p rz y b y ło  tu  dzisiaj pod s trażą  w o js k o w ą ,  z kąd 
s tosow nie  do postanowien ia  o d p ro w ad zą  ich do Bregenzy, gdzie mają dostać 
paszpo r ty .  P om iędzy  tymi zna jdow ało  się 1 7  z W ę g ie r ,  3  z W ło ch  i 1 
z C z e c h ,  k tó rzy  w szyscy  w tym  celu do Baden p rz y b y l i ,  aby  mieć udział 
y t r e w o lu c j i .

Z  W i i r z b u r g a  w B aw ary i p isz^i ®naczeloe d ow ó d z tw o  o b r o o j  miej- 
skiej ogłasza rozporządzenie  r z ą d o w e ,  w edług  którego gw ard y a  miejska ma 
b y ć  ro z w ią z a n ą ,  poniew aż broń je j  dla armii jest po trzebną. Zarazem 
oświadcza r z ą d , iż ma b łogą  nadz ie ję ,  że na przyszłość nieobawia s ię ,  aby 
podobne w y d a rzy ć  się miały p o w o d y ,  jakie in s ty tu t  ten w y w o ła ły .  Ki l ka­
naście dni ,  nim ogłoszono rozw iązan ie  ze s t ro n y  r z ą d u ,  dow ódzcy  niektó­
r z y  g w a rd y i  miejskiej (u rzęd n icy )  starali się n a m ó w ić g w a rd y ą  m ie jską ,  aby 
się sama dobrow oln ie  rozw iązała .

H a m b u r g ,  d. 1 4 .  S tyczn ia .  — W  ty m  samym dn i u ,  w  k tó rym  osia­
dłe obyw ate ls tw o  zdanie sw oje  w kw esty i konsty tucy i w y rzecze ,  kończy  
się także sześć miesięczny termin rozejinu  berlińskiego pom iędzy P rusam i 
a Danią. Czy rozejm  ów  milczeniem zostanie p rzed ło żon ym , lub czy k tóre  
z m ocars tw  zaw iera jących  p o k ó j ,  w y p o w ie  zawieszenie b r o n i , i k iedy, albo 
nakoniec czy nam ies tn ic tw o , k tó re  takow ego nigdy n ieuzna lo ,  samo na 
s w o ją  rękę  w ojnę  rozpocznie?  — A rmia szlezw icko-holsz tyńska , rząd k ra ­
j o w y ,  uc iśniony S z le z w ig ,  a n aw e t  sami D uńczykow ie  życzą sobie na now o 
w o jn y ,  g d y ż  co dzień jaśn ie j  w idać ,  że dyplom acya węzła tego niezałatwi, 
a mianowicie pośredn ic tw o  P ru s  ani w  K epenhadze , ani w  Kiel i Szlezw igu  
na  nic się n ieprzyda.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
K a l i s z ,  dn. 8 .  S tycznia .  — P o d r ó ż n i ,  k tó rzy  tu  z W a rs z a w y  p rz y -  

j*ch a l i ,  p rz y w o ż ą  w iadom ość ,  źe w  stolicy, o ile tam o poli tyce myśleć 
raozn a ,  w szy scy  są  tego zdania , iż zaw ikłanie  obecne z T u r c y ą  jeszcze nie 
je s t  tak  dalece z a ła tw io n e ,  jak  tu  i ow dzie  n iek tó rzy  u trzym y w ali .  J e n e ­
ra ł  Lamoriciere p od obno  ostatnie dni sw oje  w P e te r sb u rg u  n ienajprzy jem - 
nićj p rzepędził.  P e w n ą  je s t  r z e c z ą , że flota rossy jska  na m orzu  Czarnem,

w p rzy p ad k u  w o jn y ,  n iezdołałaby s taw ić  czoła po łączonym  flotom T u rc y i ,  
Anglii i F r a n c y i ,  i to zapew ne je s t  g łó w n ą  p rz y c z y n ą ,  iż car w ciąż d o tąd  
chęć sw oję  w ojny  w pew ny m  względzie um iał po w śc iąg n ąć ;  g d y ż  jed na  
b itwa morska przegrana w ym azałaby  R o ssyą  na długi czas z listy  p ie rw szy ch  
m ocarstw  europejskich na morzu. Jeżel i  zatem przy jd z ie  do w o jn y  R os-  
sya wszelkiemi sposobami unikać będzie stoczenia b i tw y  m orsk ie j ,  i o g ra ­
niczy się ty lko na obronę  p o r tó w  i brzegów . Lecz siła l ą d o w a ,  ja k ą b y  
Rossya w ys taw ić  mogła , b y łaby  bardzo znaczną i d os ta teczną ,  do w s tr z ą -  
śnienia m ocarstw em  półksiężyca, a jed y n ie  w danie się zagranicy po trafiłoby 
je u ra to w ać  jeszcze raz od zupełnego u p adk u .  W  ostatnich czasach ce­
niono sobie częstokroć zanadto lekko po tęgę  R o ssy i ;  nie  j e s t  to ju ż  o w a  
stara R o ssy a ,  k tóra  p rz y  w ybuchnięciu  w o jn y  w ojska  sw oje  z w e w n ą t rz  
kraju a naw et z step sybery jsk ich  i azyatyck ich  sp row adzać  m us ia ła ;  ma 
ona teraz znaczne siły  i sk łady broni w k ró lestw ie  kongressow em . Jć j  
zbrojne  zastępy  tw o rz ą  silny łuk  od D u n a ju  aż do g ran icy  p r u s k i e j .  N ad­
chodzi tu  pow tórn ie  pogłoska, iż z Polski w y ru s z y ć  mają  znaczne oddz ia ły  
wojska dla wzmocnienia ko rp u só w  sto jących  na P o d o lu ,  jako  też w  M ul-  
tanach i W ołoszczyznie .  Lecz w ciągu miesiąca bieżącego pew nie  jeszcze 
do tego nieprzyjdzie .

F r a n c y  a.
P a r y ż ,  1 4 .  Stycznia .  — M onito r  p rze d ru k o w a ł wczorajsze doniesienie 

dziennika I ’O p i n i o n  pub liqu e ,  źe ki lku w ysoko  postaw ionych  we w ład zy  
spekulan tów  zarobiło na giełdzie w tych dniach 3 - 4  m ilionów f ra n k ó w ,  
na w zó r  L udw ika  Filipa i T h i e r ś a , k tó rzy  będąc panami te legrafów  i ta -  
jemnic poli tycznych umieli zawczasu tak pokierow ać swojerai pap ieram i p rzez  
licznych a jen tów , iż zawsze zyskiwali niezmierne su m y ,  p ro w adząc  g rę  gieł­
d ow ą  na pewno. M onitor obrusza się z tego p o w o d u  i żąda  w ym ienien ia  
po nazw isku tych w ysoko  p os taw ionych  sp eku lan tów .

Dziennik jedeu w ieczorny o p o w ia d a ,  źe na przedmieściach parysk ich  
obiegają petycie do po dp isu ,  w k tó ry ch  żąda ją  d ożyw otn ie j  p re z y d e n tu ry  
i p rzy  tern senatu zachow aw czego ,  k tó ry  podobuo  ju ż  został zam ianow any  
in petto. C z łonkow ie  jego mają  pobierać pensie ,  jak  sena to row ie  za cza­
sów  cesarstwa.

Consti tutionel ze swej s t ro n y  także zamieści! przegląd  prassy  depa r ta ­
mentalnej całej F ra n c y i  i z niej przytacza ustępy  p rzych y lne  przed łużen iu  
p rezy d en tu ry  L udw ika  Bonapartego. Z  tego przeglądu pokazu je  s ię ,  źe 
rząd życzy sobie tego przedłużenia  na drodze rew izy i  k o n s ty tu c y i ,  jak  o 
tera ju ż  dawniej w spomnieliśmy. Rewizia ta k o n s ty tu cy i  m ogłaby  nas tąp ić  
t r o ja k o :  raz przez o rd on anse ,  d rugi raz p rz y  pomocy zgrom adzenia  p r a w o ­
dawczego i rządu  lub trzeci r a z ,  przez odw ołan ie  się do ludu. C onsti tu t io ­
nel n iepow iada ; k tórem u sys tem atow i oddaje p ie rw szeństw o .

— La P r e s s e  p rzedrukow ała  a r ty k u ł  R efo rm y z 2 .  G ru d n ia ,  za k tó rą  
l a  R e f o r m c  została pociągniętą  do odpowiedzialności. N u m e r  ten dzien­
nika la Presse także został zabrany.

Z aręcza ją ,  że departam ent I le rau l t  (M o n tp e l l ie r )  najbardziej d o tk n ię ty  
podatkiem od n apo jów , zupeluie się zorganizował do pow stan ia  i może nie­
zadługo da znak do ogólnej rewolucyi w po łu dn io w ych  departam entach .

W  skutek prze jrzenia  list w yborczych u łożonych po rew o lu cy i  lu to w e j  
w P a ry ż u  skreślono w nich przeszło 5 0 , 0 0 0  nazwisk  w y b o rc ó w .

Od kilku dni obiega P a ry ż  epigram m at, u ło ż o n y  na p rez y d en ta  rz p h ć j  
w tych  dw óch  wierszach :

»D e notre President on blame le silence,
- » M o i , j ’aime sa franchise. I i  d i t  t o u t  c e  q u ’ il  p e n s e .

W e  Francyi poprzedzają  agitacye po dziennikach niemal zawsze po li ty ­
czne wypadki.  S i  e c i e  w y w ie ra jący  wielki w p ły w  na p a ry sk ą  bu rźuazy ą  
zaczyna się skłaniać do socyalizm u. R e f o r m a  została zabraną , a wczora 
la  P r e s s e .  Z abór ostatniej u w ażan o  na małej giełdzie niedzielnej za tak 
ważną rzecz, iż n a w e t  k u rs  spad ł p ap ie ró w . P o  dziennikach widać oznaki
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p r z e c z u c i a  i f e br y .  J e ż e l i  c h c e m y  p o z n a ć  g ł ó w n y  t o n  n a s z y c h  d z i e n n i k ó w ,  
p o t r z e b a  c zy t ać  d w a  t y g o d n i k i ,  k t ó r e  się p o j a w i ł y ,  j e d e n  z nich  j e s t  o r g a ­
n e m  d a w n e j  wi ększ ośc i  i z b y  le M e s s a g e r  de  la seinaine,  d r u g i  o r g a n e m  u l u ­
b i o n y m  L u d w i k a  N a p o l e o n a , le N a po l eo n .  W  o b u  o r g a n a c h  o dbi ja  s ię  
w y r a ź n i e  w a l k a  p o m i ę d z y  c ia łem p r a w o d a w c z e m  a w ł a d z ą  w y k o n a w c z ą .  
W a l k a  wie lka ,  k t ó r a  s i ę  u k o ń c z y  na  i n n e m  p o l u ,  r os po c zę l a  się  j u ż  w  s ł o ­
w a c h  p o  o b u  t y c h  d z ie nn ik ac h .  W y ł a m u j ą  się  oba  na s i łach i c h cą  p u b l i ­
c znoś ć  na  t ę  w a l k ę  p r z y s p o s o b i ć .  G d y  w k a ż d y m  n u m e r z e  N a p o l e o n a  w i ­
dać  w y r a ź n i e ,  że pa łac  el izejski  sili się  na  odięcie  ciału p r a w o d a w c z e m u  
w s z e l k i ch  p r a w  k o n s t y t u c y j n y c h , a n a w e t  p r a w a  oska rże ni a  p r e z y d e n t a  
r z e c z y p o s p o i i t e j , t y m c z a s e m  M e s s a g e r  de la s emai ne  d o w o d z i ,  że s t ara  
w i ę k s z o ś ć  i z b y  z b r o i  się  d o  o d p o r u  i s t a w i a  t a m y  a w a n t u r n i c z y m  p o m y ­
s ł o m  b o n a p a r t y z m u .  P o  z b a d a n i u  r ó ż n y c h  s y t u a c y i ,  m u s i m y  o ś w ia d cz yć ,  
żc  j eże l i  L u d w i k  N a p o l e o n  z ami erz a  w ła d z ę  s w o j ą  p r z e d ł u ż y ć  o ki lka  lat, 
n a te ncz as  p o w t ó r z y  na  w i ę k s ze  r o z m i a r y  s w o j ą  d a w n i e j s z ą  a w a n t u r ę  s t raz-  
b u r s k ą  w  P a r y ż u .  J a k k o l w i e k  u pa d l a  p o w a g a  wi ęk sz ośc i  w obec  n a r o d u ,  
j e d n a k o w o ż  i w  t y m  u p a d k u  ł ą c z ą  się z  n i ą  i nn e  s t r o n n i c t w ,  w  celu o d p a r ­
cia e r y  c cs a r z ó w .  W p r a w d z i e  n a  d n i u  1 7 .  b r u m a i r a  r o s p r a w i a ł a  r a d a  5 0 0  
z u p e ł n i e  s p o k o j n i e  n a d  p r a w a m i  d o t y c z ą c e m i  m i e j s c o w y c h  s t o s u n k ó w ,  j e ­
d n a k o w o ż  na  d r u g i  d z i eń  w y r z u c o n o  j ą  bagnet ami  p r zez  o kna .  W ó w c z a s  
i n n e  przec ie  b y ł o  p o ł o że n i e  r z e c z y ;  a rmi a  o l śn i ona  p o w o d z e n i e m  s w e g o  w o ­
d z a  N a p o l e o n a , n i e z w a ż a ł a  na  ciało p r a w o d a w c z e ,  k t ó r e ,  j a k  t e r a z ,  tak 
i w ó w c z a s  b y ł o  b e z w ł a d n e .  Dz iś  atol i  nie  m as z  w o d z a  N a p o l e o n a ,  a wi ęc  
b e z w ł a d n o ś ć  z b e z w ł a d n o ś c i ą  w e ź m i e  się  w  z a p a s y .  T y m c z a s e m  w e w n ą t r z  
k r a j u  w z m a g a  się d e m o k r a c y a , a n a w e t  soc ya l i zm.  B o n a p a r t y z m  w p r a w ­
dz ie  s t a r a  s ię  w z m o c n i ć  p o m i ę d z y  w o j s k i e m ,  ale a rmi a  n iechce  z os t ać  p r e ­
t o r i a n a m i  ces ar za  z a w i e s z o n e g o  w  o b ł o ka c h  bez s ł a w y  i c h ar a k t e r u .  L a -  
m o r ic i ć r a  p o w r ó t  z  P e t e r s b u r g a  os łabi ł  b o n a p a r t y z r a  w  a r m i i ,  a n a w e t  
C h a n g a r n i e r  p o w i e d z i a ł :  że w s z y s t k o  3z ia ła  w  d u c h u  w i ę k s z o ś c i ,  a p r z e ­
c i w  niej  nie  w y s t ą p i .  L u d w i k  N a p o l e o n  nie  m o ż e  sam sob i e  ws a dz i ć  k o ­
r o n y  na  g ł o w ę ,  j a k  j e g o  s t r y j ,  j e g o  t y l k o  m o ż n a b y  z r ob ić  c e s a r z e m ,  bo 
n i ep os i ad a  ani  p o p u l a r n o ś c i ,  an i  e n e r g i i ,  ani  j e n i u s z u ,  a na  z r ob i en ie  go 
c e s ar z em  n i k t  się  n i e o d w a ż y .  Z  t y c h  p r z e t o  p o w o d ó w  u w a ż a m y  w y z y w a ­
ni a  do  w a l k i  w  d z i e n n i k u  l e N a p o l e o n ,  za czcze i b e z w ł a d n e  zachcenie.

N o w e  p r z e ś l a d o w a n i e  r o z p o c z ę t o  na  e m i g r a n t a c h  n a s z yc h .  Z  p o w i n s z o ­
w a n i e m  n o w e g o  r. 1 8 5 0 . ,  d w u s t u  o ś m i u  w y c h o d ź c o m  m i e s z ka j ą cy m  w P a ­
r y ż u  o d e b r a n o  zas i łki  r z ą d o w e .  P y t a j ą c y m  o p r z y c z y n ę  tej  n o w e j  n i e s p r a ­
w i e d l i w o ś c i ,  o d p o w i e d z i a n o :  » J e s t  to r o z k a z  m i n i s t e r y a l n y .«  Ni echż e  t eraz  
r a z  j e s z c z e  p o w i e  M o n i t e u r ,  że  p r e z y d e n t  r zp l t e j  nic o tein nie  wie.  K i l ­
k u n a s t u  p o d a ł o  r e k l a m a c y ę  do  p r e f e k t a  policy’i i do  mi ni s t ra  s p r a w  w e w n ę ­

t r z n y c h ,  a  n a z a j u t r z  im o d p o w i e d z i a n o ,  że  s ą  w  s tanie  z a r a b i a n i a , p o w i n n i  
z a t em  z a j ąć  się  p r acą .  N a  nieszczęście  k a ż d y  z  n i ch  s z uk a  od  d a w n a  p r a c y  
i o d  d a w n a  z na l eźć  j e j  nieraoźc.

D z i e n n i k  B u 11 c t i n d e P a r i s  p i s z e :  O d  czasu  j a k  w y s z e d ł  p i e r w s z y  
n u m e r  N a p o l e o n a ,  n a d z w y c z a j  n i e p o k o j ą c e  o b i eg a ją  z n o w u  p ogł osk i  po  
P a r y ż u .  M ó w i ą  p o w s z e c h n i e  o z a m a c h u  r z ą d u  n a  i zbę i n a  k o n s t y t u c y ą .  
M i n i s t e r  F o u l d  mia ł  się  w y r a z i ć ,  że  z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e  s t r a c o n e  j e s t  
w  o pi ni i  k r a j u  i n ie  m o że  d ł u że j  e g z y s t o w a ć .  I nn i  p o w i a d a j ą ,  że r z ą d  p o ­
d a ł  u m y ś l n i e  p r a w o  o h y d n e  o n a u c z y c i e l a c h ,  a b y  w  c a ł y m  k r a j u  p r z e c i w k o  
izbie  w y w o ł a ć  o b u r z e n i e ,  a źc r ó w n o c z e ś n i e  p o d a ł  p r a w o  cz t er ech  s u s u w ,  
( t a k  n a z y w a j ą  p r a w o  p o w i ę k s z e n i a  ż o ł d u  p o d o f i c e r o m ) ,  a b y  ua  p r z y p a d e k  
b o j u  mieć  z n i ch  s w o i c h  p r e t o r y a n ó w .  M ó w i ą  d a l e j ,  że b y ł y  n a r a d y  z d y ­
p l o m a t a m i  m o c a r s t w  p ó ł n o c n y c h ,  że się p r z y c h y l a n o  p o w s z e c h n i e  do  tego,  
a b y  z m i en i ć  r z ec z p o s p o l i t ę  i u r w a ć  ł eb  r c w o l u c y i ,  d o d a n o  w s z e l a k o ,  że 
k o n i e c z n y m  t e g o  w a r u n k i e m  j e s t ,  a b y  się  z am ac h  udał .  I n a cz e j  s p r o w a ­
d z i ł b y  a n a r c h i ę ,  k t ó r e j  s k u t k i  n i e  s ą  do  o b l ic z en i a ,  i m u s i a ł o b y  na s t ąp i ć  
w k r o c z e n i e  m o c a r s t w  e u r o p e j s k i c h  do  F r a n c y i  dla p r z y w r ó c e n i a  p o r z ą d k u .  
N a d e s z ł y  p o d o b n o  l i s ty  od  p a na  P e r s i g u y  z B e r l i n a ,  k t ó r e  wielkie j  d o d a ł y  
o t u c h y  p a r t y i  k o n t r - r e w o l u c y j n e j .

O p r ó c z  t y c h  z a m a c h ó w  r z ą d o w y c h ,  m ó w i ą  r ó w n i e  d  z am ac h ac h  s o c y a -  
l i s t ó w ,  k t ó r z y  t a j e mn i e  i n t r y g u j ą  p o  całej  F r a n c y i .  P l a n e m  ich ma  b y ć  n i e­
r o b i e  p o w s t a n i a  w  P a r y ż u ,  ale w  d e p a r t a m e n t a c h  od  s t ol icy  odl eg ł ych .  
W ś r ó d  t y c h  n i e p o k o j ą c y c h  p o g ł o s e k  w s z y s t k i c h  o c zy  z w r ó c o n e  na  j e n e ra ła  
C h a ng ar n i e r .  J e s t  t o  d r u g i  W r a n g e ł ,  k t ó r y  ina u r a t o w a ć  k o n t r - r e w o l u c y ą .  
J a k k o l w i e k  b ą d ź ,  z an os i  się  na  b u r z ę ,  i k to  w i e ,  czy  d r u g a  r oczn i ca  r e w o -  
l u c y i  l u t o w e j  p r ze j dz i e  t a k  s p o k o j n i e ,  j a k  p i e r w s z a .

A n g l i a .
L o n d y n ,  d.  1 1 .  S t y c z n i a .  —  W e d ł u g  g a z e t y  T i m e s  n o w a  r e f o r m a  

p r a w a  w y b o r c z e g o  z a m i e r z o n a  p r z e z  m i n i s t e r s t w o  mnie j  zas adz a  się na  n o ­
w y c h  p o s t a n o w i e n i a c h ,  j a k  r acz ej  na  w y k o n a n i u  bi lu  r e f o r m y  z r.  1 8 3 2 . ,  
k t ó r y  d o t ą d  n i e m ó g ł  b y ć  w p r o w a d z o n y m  w  życie .  W  I r l an d yi  np.  wiele  
j e s z c z e  j e s t  osób  n i c u i y w a j ą c y c h  p r a w a  w y b o r ó w , l u bo  w e d ł u g  bi lu o w e g o  
s ł u ż y  i m  d o  t ego p r a w o .  P o d o b n y  s t o s u n e k  z a c h od z i  t a kż e  w  Angl i i .  P r o ­
j e k t  m i n i s t e r y a l n y  znos i  o w e  n i e d o g o d n o ś c i ,  i p o w i ę k s z a  z na cz n i e  l iczbę 
w y b o r c ó w  w  o b y d w ó c h  k r a j a c h ,  n i cz mi en ia j ąc  p o d s t a w y  o s z a c u u k o w a n i a  

d o  w y b o r ó w .
M i m o  n o w e g o  bi lu  ż e g l u g i ,  k t ó r y  w e d ł u g  z da n i a  d z i e n n i k ó w  n i e k t ó r y c h  

m i a ł  m a r y n a r k ę  k u p i e c k ą  Angl i i  z u p e ł n i e  z n i s z c z y ć ,  p o k a z a ł o  s i ę ,  że w  Li-  

w e r p o l u ,  G r e e n e c k ,  B ris to lu ,  H u l l  i S u n d e r l a n d  da leko  z na cz n i e j s z a  l iczba

o k r ę t ó w  się b u d u j e ,  n i ż  w  r o k u  z e s z ł y m.  —  G a z e t a  T i m e s  u c z y n i w s z y  
r z u t  oka na lata os ta tn ie  R z y m u  w y p o w i a d a  p r z e k o n a n i e  s w o j e ,  że p r z y ­
wr ó c e n i e  r z ą d ó w  d u c h o w n y c h  w p a ń s t w i e  pa pie sk i em j e s t  r z ec zą  n i e p o d o -  
b n ą ,  c h y b a  ż e b y  z o s t a w a ł y  w c i ąż  pod o p i e k ą  cu dzo zi emsk i e j  s i ły  z b ro j n e j .  
T i m e s  c zę s t o k r o ć  o r y g i n a l n a  w po j ęc iach i w n i o s k a c h  s w o i c h ,  nie  wi d z i  
t u ż a dn e go  i n neg o s p o s o b u  z a ł a t w ie n ia  s p r a w y ,  j a k  l egacye  r z y m s k i e  p r z y ­
ł ą c zy ć  do  i n neg o p a ń s t w a  w ł o s k i e g o ,  u.  p. do T o s k a n i i ,  a R z y m  ogł os i ć  
j a k o  w o l n e ,  n i ep od le gł e  m i a s t o ,  k t ó r e b y  się z p o w o d u  d z i e j ó w  s w o i c h  
i c h a r a k t e r u  o d r ó ż n i a ł o  od  każdej  inne j  części  świa ta .  Koś ci ół  katol i cki  m u ­
siałby’ w t e d y  d o  u t r z y m a n i a  pap ieża  u z n a n e g o  za naczelnika  o g r o m n e m i  su-- 
mami  p r z y k ł a d a ć  się.

L o n d y n ,  d.  1 2 .  S t y c zn i a .  — A k t  n a w i g a c y j n y ,  k t ó r y  z d. l . S t y c z n i a  
w s z e d ł  w mo c o b o w i ę z u j ą c ą ,  z a w i e r a  n a s t ę p u j ą c e  p o s t a n o w i e n i a  wz g l ę d e m  
h a n d l u  na  w y b r z e ż u :  1 )  Ż a d n e  t o w a r y  l ub p a s a ż e r y  nie m o g ą  b y ć  n a
i n n y c h ,  j a k  t y l k o  na  ang ie l s k ic ł i  o k r ę t a ch  w z d l u z  w y b r z e z a  z j e d n e j  części  
z j e d n o cz o ne g o  k r ó l e s t w a  d o  w y s p y  M a n ,  l ub na o d w r ó t  z w y s p y  Ma n  do* 

z j e d n o c z o n e g o  k r ó l e s t w a  p r z e w o ż o n e .  2 )  T y l k o  na angie l skich  o k r ę t a c h  
w o l n o  t o w a r y  ł u b  p a s a ż e r ó w  z w y s p  G u e r n s e y ,  J e r s e y ,  A l d e r n y  i S a r k  
do z j e d n o c z o n e g o  k r ó l e s t w a  i na  o d w r ó t  z t a m t ą d  do w y m i e n i o n y c h  w y s p  
p r ze wo z ić .  3 )  T o  s a m o  p o s t a n o w i e n i e  s ł u ż y  t akże  dla żeg l ug i  m i ę d z y  c z t e ­
r ema  w y m i e n i o n e m i  w y s p a m i .  4 )  Ż e g l u g a  p r z y  w y b r z e ż a c h  p o j e d y n c z y c h  
pos i ad łośc i  angie l skich  w  A z y i ,  A f r y c e  l ub A m e r y c e  o g r a u ic zo na  j e s t  r ó w ­
nież  na  s t a tki  angielskie.  5 )  K r ó l o w a  mo że  n c h w a l ą  na t a j ne j  radz i e  u r e ­
g u l o w a ć  k o m u n i k a c y ę  m i ę d z y  sąs i ed ni emi  k o l o n i a m i , t ud z i e ż  h andel  n a d b r z e ­
ż n y .  H a n de l  na  w y b r z e ż a c h  i n d y j s k i c h  ma  u r e g u l o w a ć  j e n e r a l n y  g u b e r n a t o r  

I n d y  ó w .  W y j ą w s z y  te p o s t a n o w i e n i a ,  nie  ma miej sca  ż ad ne  ogr an ic ze ni e .
W ł o c li y.

N e a p o l ,  dn.  2 9 .  G r u d n i a .  — I r u d u o  p o g od z i ć  z s t a ne m o b e c n y m  
N e a p o l u  wi eść  z a m i e s zc zo n ą  w  d z i e n n i k u  L l o y d ,  j a k o b y  w k r ó t c e  a m n e -  
s t y a  p o w s z e c h n a  o g ł o s z o n ą  b y ć  m i a ł a ;  j e d n a k ż e  dz ie nn i k t en u t r z y m u j e ,  
iż p og ł o s k a  o w a  co dzień więce j  n a b i c i a  p r a w d o p o d o b i e ń s t w a .  —  W y p a d k i  

w S y c y l i i  s ą ,  j a k  się p o k a z u j e ,  g r o ź n i e j s z e ,  aniżel i  z p o c z ą t k u  s ą d z o n o ,  
g d y ż  c z t e r y  ł r e g a t y  p a r o w e  i d w a  p o m n ie j s ze  s t a tk i  w o j e n n e  o t r z y m a ł y  
r o z k a z  n a g ł y ,  a b y  się p r z y g o t o w a ł y  do  p r z e w i e z i e n i a  na  o w ą  w y s p ę  w o j ­
s k a ,  m ia n o w i c i e  j a z d y .  L u b o  nie w s z y s t k i e  s i ły  z b r o j n e ,  to  j e d n a k  w i ę ­
kszą  ich część p r z e z n a c z o n o  do P a l e r m o.

Ni e t y l k o  dz ie nn i k i  t u r y u s k i e  d o n o s z ą  o s m u t n e m  p o ło ż e n i u  S y c y l i i ,  a le  
n a w e t  g a ze ta  1 i m  e s ,  k t ó r a  d o t ą d  do n a jz ac ię t s zych  p r z e c i w n i k ó w  po l i ­
tyk i  P a l i n e r s t o n a  co do  r z ą d u  n eap ol i t a u sk i eg o  na leża ła  , i c zę s t o k r o ć  w  o b r o ­
nie t egoż  r z ą d u  w y s t ę p o w a ł a ,  t ak dzis ia j  p i s z e :  » doni es ieni a  n a j n o w s z e  
z P a l e r m o  n i e p o m y ś l n y  d a j ą  o b r a z  s t a n u  m a t e r y a l n e g o  S y c y l i i ,  g dz ie  i n t e -  
resa  wsze l kie  b a r d z o  u p a d ł y  w  s k u t e k  z mni e j szo ne j  p r o d u k c y i  w  p o ł ą c z e n i u  
ze z b y t  c ięźkiemi  p o d a t k a m i  po  os t a tn i e j  r e w o l u c y i .  Ki lka  n a j z n a cz n ie j s zy c h  
a r t y k u ł ó w  w y w o z o w y c h  j a k  olej  i s i a r k a ,  s t o j ą  w  w y s o k i e j  cenie  i p r z e d  
n a d c h o d z ą c ą  j e s i e u i ą  p e w n i e  j u ż  inaczej  n iebędzie .  Ni eład  w f inansach g o ­
tu je  r z ą d o w i  j a k  n a j w i ę k s z e  t r u d n o ś c i ,  k t ó r y  uc ie k ł  się  d o  n a ł oż en i a  j a k  
na jw ię ce j  n i e p o p u l a r n y c h  p o d a t k ó w ,  p o m i ę d z y  teini p r a w i e  w y ł ą c z n i e  n i ż ­
s z ą  k lassę  l u d u  c is n ąc y  p o d a t e k  od  m i e w a ,  k t ó r y  p r z y  p r z e n i c y  1 5 ,  p r z y  
k u k u r y d z y  2 0  a p r z y  j ęc z m i e n i u  p r a w i e  2 5  p r o c e n t  w y n o s i !  P r ó c z  t ego  
p rz en i ca  p od le ga  p o d a t k o w i  p o l o w e m u  1 8  p r o c e n t  w y n o s z ą c e m u .  Na s z c zę ­
ście ż n i w a  os t a tn i e  b y ł y  obf i te ,  z b i ó r  zaś o l i w y  b a r d zo  mi er ni e  w y p a d ł .  
Od  s t r z e l b y  m y ś l i w s k i e j  op ł aca  się  p o d a t e k  r ó w n a j ą c y  się 2 0  s z y l i n g o m  n a  
p i en i ąd ze  a n g i e l s k i e , a r o z z b r o j e n i e  l u d u  z  s u r o w o ś c i ą  n i e s ł y c h a n ą  w y k o ­
n a no .  P o  p i e r w s z y  r a z  n a ł o ż o n o  t akże  o p ł a t ę  od oki en  — p o  8  p e n c ó w  
( 2 4  k r z . )  o d  k a żd e go  o kn a  l u b  o t w o r u  p o d o b n e g o  d o  o k n a ,  — p o d o b n i e ż  
z a p r o w a d z o n o  z n o w u  o b s z e r n ą  b a r d z o  t aks ę  s t e m p l o w ą , k t ó r a  s p o t y k a  k s i ą ­
żki  i d o k u m e n t a  ws ze lk ie go  r o d z a j u ,  tak h a n d l o w e  j a k o  i s ą d o w e ,  l u b o  p o ­
da te k p o d o b n y  w y w o ł a ł  r e w o l u c y ą  w  r o k u  1 8 2 0 .  N a j s z k o d l i w s z y  w p ł y ­
w e m  s w o i m  ua h a ud e l  i w ł a sn oś ć  g r u n t o w ą ,  ś ro d e k  t e r az  wł aśn i e  z a p r o w a ­
d z o n o  p r z e z  n a ł oż en i e  cla w y w o z o w e g o  na  s ia r kę  w  ilości 1 0  S zy l i ng ów od 
beczki  ( 6  11.) M o w i o n o  t a k ż e ,  iz r z ą d  z a m y ś l a  na  z ie l one  o w o c e  s u m y  
i i nne  p r o d u k t a  k r a j o w e  cło w y c h o d o w e  n a ł o ż y ć ,  w c h o d o w e  zaś cło od 
w s z y s t k i e g o  p o d w y ż s z y ć .  C h o ć b y  też k t o ś  z na l az ł  s i ę  t a k i ,  k t ó r y b y  z a d o ­
w o l o n y m  b y ł  z  n a j n o w s z e g o  k i e r u n k u  o k o l i c z no śc i ,  to  j e d n a k ż e  w  o gól e  
ws z ęd z i e  j e s t  bieda w i d o c z n a ,  a n i eu fno ść  i n i e u k o n t e n t o w a n i e  p o w s z e c h n e .  
Z r e s z t ą  k s i ążę  S a t r i a n o  p r z y  w y k o n y w a n i u  t y c h  r o z p o r z ą d z e ń  r z ą d o w y c h  
d o s y ć  wz g lę dn i e  sob i e  p o s t ę p u j e ,  a osobi śc ie  j es t  do ść  l u b i o n y m . a

W i a d o m o ś c i  z R z y m u  d o c h o d z ą  do  4 .  S t y c z n i a .  O chwi l i  p o w r o t u  
p ap ie ża  k r z y ż o w a ł y  s ię  j ak n a j r o z m ai t s z e  p og ł osk i .  N a j w i ęc e j  w i a r y  z n a j d o ­
w a ł o  t w i e r d z e n i e ,  że  P i u s  I X.  p r z y b ę d z i e  1 6 .  l ub  1 7 .  S t y c zn i a .  Kill^a 
o s ób  u c h o d z ą c y c h  za d o b r z e  z a w i a d o m i o n e ,  u t r z y m y w a ł o  n a w e t ,  że  z n a j ą  
j u ż  p r o g r a m  u ro czy st oś c i  p r z y j ęc ia .  W e d ł u g  t ego  n a cz e l n y  w ó d z  f r a n c u z k i  
ma w y j e c h a ć  n a  czele p u ł k u  d r a g o n ó w  n a p r z e c i w  p ap ie ża  d o  A l b a n o ,  
i z t a m t ą d  dać m u  s t ra ż  h o n o r o w ą  do  R z y m u .  W j a z d  m a się o d b y ć  p r z e z  
b r a m ę  S a n  L o r e n z o ,  a b y  b e z p o ś r e d n i o  p o  p r z y b y c i u  m o ż n a  w  b azy l ice  Wa­
t y k a n u  T e  De u m o d ś p i e w a ć ,  a p a p i e ż  ud zi e l i ł by  l u d o w i  b ł o g o s ł a w i e ń s t w o .  
P u ł k i  5 0  i 6 8  p i e c h o t y  f ra nc u zk ie j  m ia ł y  op uśę ić  W ł o c h y  i p i e r w s z y  u d a ć  
się do  F r a n c y i ,  a d r u g i  do  O r a n u .  T a k ż e  o d w o ł a n o  p o d o b n o  j e n e r a ł ó w  
L e y a i l l a n t ,  T h i e r y ,  N t e l ,  M o l i e r e  i  d e  T i n a n ,
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A u s t r i a ,
Ga ze ta  S z l ą z k a  m ó w i  o s t a n o w i s k u  A u s t r y i  i P r u s  w z gl ęd e m p o ł u d n i a  

i  z a c ho d u ,  co n a s t ę p u j e :  P o d o b n i e  j ak  p r z ec i w w s c h o d n i e m u ,  in te r esa  A u ­
s t r i i  i P r u s  z w i ą z a n e  są z s o b ą  ściśle p r z e c i w  z a c h od n i e mu  s ą s i a do wi .  
Ni e  u s t a ło  j es zc ze  w e  W ł o s z e c h  s t a r e  w s p ó ł z a w o d n i c t w o  A u s t r y i  i F r a n c y i ;  
t y l k o  r ze cz pos po l i t a  o d ro c z y ł a  s w o j e  p r e t e n s y e ,  a i n t e r w e n c y a  w  p a ń s t w i e  
K o ś c i e ł n e m ,  poczęta  w b r e w  ws ze lk im n a s t ę p n o ś c i o m  zasad L u t e g o ,  j e s t  
p r z y p o m n i e n i e m  d a w n e j  n a u k i ,  że nic w t y m  k r a j u  stać się nie może ,  a b y  
F r a n c y a  nie wzięła  c z y n n e g o  udz ia ł u .  W  p r a w d z i e  j e s t  n a t ur a l ne in  ż y ­
cze nie m W ł o c h ó w ,  a ż e b y  p ó ł w y s e p  r az  za j aśnia ł  n i ep od l e g ł oś c ią ,  w o l n y  
od  zag ra ni cz neg o w p ł y w u ,  ale ż y cz en i e  to n i g d y  się nie spełni .  Nie może  
s ję spe łnić ,  bo A u s t r y a  p os i ada  p o ł o w ę  w y ż s z y c h  W ł o c h ,  a p r z ez  T o s k a n i ą  
s z e r z y  s w o j ę  w ł a d z ę  aż do  serca  ś r o d k o w y c h ;  p os i ad an i e  a u s t r y ac k ie  L o m -  
b a r dy i  i YVenecyi  j e s t  i n te res em n i e m i e c k i m ,  bo t y l k o  pr z ez  nie m oż e  z a ­
p e w n i ć  e g z y s t e n c y ą  p o ł u d n i o w y c h  p o r t ó w  n i emieckich ,  G d y b y  zaś W ł o  
e h y  w  n a t u r a l n y c h  g r an ic ac h  m i a ł y  b y ć  n i epodl eg łe ,  t o b y  z nieini o d p a d ł y  
n ie  t y l k o  w ł a ś c i w e  w ł o sk i e  p o b r ze źa  m o r za  A d r y a t y c k i e g o , ale T r y e s t  i 
A q u i le a  a z u t r a t ą  T r y e s t u  N i e m c y  s t r a c i ł y b y  wsze l ki  z w i ą z e k  z m o r ze m  
ś r ó d z i e m n e m .  J e że l i  N i e mc y  nie  m o g ą  z ez wol ić  na  u t r a t ę  L o m b a r d y i ,  s ą  
za t em w c iągłej  u t a r c zc e  z S a r d y n i ą ,  k tó re j  l ą d o w e  p os i a d ło ś c i ,  w y j ą w s z y  
S a b a u d y ą ,  s ą  t y lk o  u z u p e ł n i e n i e m  L o m b a r d y i  i n a w z a j e m .  Z t ą d  p o w s t a j e  
n a t u r a l n a  d ą ż n o ś ć  A u s t r y i  obj ęc i a  S a r d y n i i  w s w o i m  sys te mac ie  i r ó w n i c  
n a t u r a l n a  d ą ż no ś ć  P i e m o n t u  w y r w a n i a  się z p o d  z a w i s ł o ś c i ,  a p o d s t a w ę  
s w e j  n iepodl eg łoś c i  może  t y l k o  znaleść  poz a  sobą ,  to j e s t  w e  F r a n c y  i. T u ­
t a j  zac ho dz i  s p r z e c z n y  i n te r es  F r a n c y i ,  to j es t  z w ię k s z e n i a  j ej  g r an ic  z a j ę ­
c iem S a b a u d y i ,  ale u s t ą p i en i e  S a b a u d y i  m u s i a ł o b y  p o c i ą g ną ć  za so b ą  p r z y ­
ł ąc ze ni e  P i e m o n t u  do L o m b a r d y i .  T a k  wi ęc  w e g z y s t e n c y i  S a r d y n i i ,  k r z y ­
ż u j ą  się  i n te res a  A u s t r y i  i F r a n c y i  i t y l k o  j e j  zn iszczenie  m o g ł o b y  oba  m o ­
c a r s t w a  zas po ko ić .  W s z a k ż e ,  jeżel i  u p a d e k  S a r d y n i i  może  b y ć  k ó r z y s t n y  
dla F r a n c y i ,  s p r z e c z n y  j e s t  i n t e r es o m N i e m i e c ,  bo  m u s i a ł b y  p o c i ą g n ą ć  za 
s o b ą  wcielenie  d o  F r a n c y i  S a r d y n i i ,  na z ac h ód  i p o ł u d n i e  A l p ,  to j es t  
S a b a u d y i ,  N i z z y  i Genui .  F r a n c y a  d z ie r żą c  prze j śc ia  s a b a u d z k i e ,  mia ł aby  
w  s w o j e m  r ę k u  cale p ó ł u o c n e  W ł o c h y ,  a z a j ąc i em G e n u i , z am k n ę ł a b y  dla 
h a n d l u  ni emi eckiego j e d e n  z p o l u d u i o w y c h  p o r t ó w .  W i e l k ą  d r o g ę  h a n d l o w ą  
s t a łego  l ą d u  z tej  s t r o n y  oc ea nu ,  p r z ec h od z i  He n i p r z y  ś r o d k o w y m  obi egu 
dziel i  się na d r o g ę  p o ł u d n i o w ą ,  k t ó ra  p rz e z  S z w a j c a r y ą  zdąża  do Ge nu i  
i na  w s c h o d n i ą ,  k t ó ra  idzie p r z ez  D u n a j  do  m o r z a  Cz ar n eg o ,  albo tez p r z ez  
A l p y  do  T r y e s t u .  W  tern z a ś ,  a b y  ta  wi e l ka  d r o g a  w  j e d n e m  l ub d w ó c h  
p u n k t a c h  p r z ez  n i ep r zy j ac ie l a  z a m k n i ę t ą  nie b y ł a ,  l eży w s p ó l n y  dla P r u s  
i A u s t r y i  in te res .  P r u s y  p o s i a d a j ą  R e n ,  p o s i a d a j ą  K ol o n i ą  ten w z r a s t a j ą c y  
t a r g  ca ł ego  ś w i a t a ,  k t ó r e g o  ś w i e t n o ś ć  z n i k n ę ł a b y  od r a z u  z p r z e r w a n i e m  
k o m u n i k a c y i  w s c h o d u  i z a c ho du .  Ś w i e t n o ś ć  Kol on i i  i H a m b u r g a  zawi s ł a  
od  tego,  a ż e b y  T r y e s t  b y ł  p o r t e m  n i emi eck im,  g d y ż  T r y e s t  i H a m b u r g  są 
to  d w i e  k o ń c z y u y  l ą d o w e j  drog i  m i ę d z y  A n g l i ą  i W s e h o d n i e m i  I n d y a m i .  
T a k  w i ęc  j a s n ą  j e s t  r z e c z ą ,  że  i n te res a  A u s t r y i  w w y ż s z y c h  W ł o s z e c h  są  

i n t e r es em P r u s ,  że w ię c  raz  k t ó r y  u g od z i  t u t a j  A u s t r y a ,  p o ś r e d n i o  d o t k n i e  

t a kż e  i P r u s y .
»Lecz j a k  w e  W ł o s z e c h  in te res a  a u s t r y a c k i e  są  p r u s k i e m i ,  t ak z n o w u  

n a d  R e n e m  in te res a  p r u s k i e  są  a u s t r y ac k ie m i .  Z w i ą z e k  s o l i d a r n y ,  j ak i  tu 
zac ho dz i ,  j e s t  w a r u n k i e m  b y t u  o b u  m o c a r s t w .  U t r z y m y w a n o ,  że A u s t r y a  
o d s t ą p i w s z y  Belgi i ,  nie ma j u ż  b e z po ś r e d n i e g o  i n te res u  w t ern ,  a b y  Re n  
n ie w p a d ł  w ręce f r a n c u z k i e ,  że z a t em z w i ą z e k  f r a n e u z k o - a u s t r y a c k i  j es t  
m o ż l i w y m  u s t ę p u j ą c  F r a n c y i  k r a j ó w  n a dr en s k i c h ,  a o dd a ją c  A u s t r y i  w y ż s z e  
W ł o c h y .  Ale  t y lk o  k r ó t k o w i d z ą c y  p o l i t y k ,  mo że  w ten s p o s ó b  r ze cz y  

p o j m o w a ć ;  n a p r z ó d  po si ad an i e  l e w eg o  b r zeg u R e n u  o t w i e r a  F r a n c y i  nie 

t y l k o  d r o g ę  d o  p ó ł o o c u y c h  N i e m i e c ,  ale w y d a j e  w je j  r ęce  k l u c z ,  to j es t  
M o g u n c y ą  i dol inę  N a d m c ń s k ą ,  n a d t o  d o z w a l a  z a b o r u  W y ż s z e g o  D u n a j u ,  
a na  koni ec  za tern p o s z ł a b y  z mi a na  h a n d l o w e j  d rog i  z  n i ek o r z y ś c i ą  A u s t r y i .  
Z a l e ż a ł o b y  z u p e l o ie  od F r a n c y i  d r o g ę  tę  od  H a w r u  l ub  ujścia  S k a l d y  i R e n u  
z w r ó c i ć  do  Ge nu i  l ub M a r s y l i ,  p r z e z  co T r y e s t  m u s i a ł b y  s t racić  wsze lkie  

znaczeni e.
« W  obec  wi ęc  t akie j  s ol idar noś ci  i n t e r e s ó w ,  mus i  p o l i t y ka  o b u  m o ­

c a r s t w  w  Ni emc ze ch  b y ć  ciągle w y ł ą c z a j ą c ą ,  w n i eu s ta n ne j  z s o b ą  p o z o s t a ­
w a ć  walce.  O d p o w i a d a m y  n i e ,  bo A u s t r y a  i P r u s y  t ak d o b r z e  w z gl ęd e m 
F r a n c y i  i R o s s y i ,  j ak  wz g l ę d e m  m ni e j s z y c h  k r a j ó w  ni emi eckich  nie m o g ą  
my ś l e ć  o ź a d n e m  z je d u o cz e n i u  bez siebie.  O b a  m o c a r s t w a  w Ni emczech  
m a j ą  w s p ó l n e g o  p r z e c i w n i k a  w B a w a r y i .  J e s t  w i d o c z n a  d ą ż n o ś ć  tego p a ń ­
s t w a ,  z w i ę ks z en ia  s w e g o  w p ł y w u  w Ni emczech  k o sz t em  o b u  m o c a r s t w ,  i na 
czele w s z y s t k i c h  d r o b n i e j s z y c h  k r a i k ó w  u t w o r z y ć  t rzec i ą  n i emi ec ką  pot ęgę .  
Z  terai  z a m i ar a mi  w y s t ą p i ł a  j u ż  B a w a r y a  na  k o n gr e s i e  w i e d e ń s k i m ;  o w o -  
cz es ny  p r o j e k t  z w i ą z k u  ks iążęcego ,  b y ł  p o m y s ł u  B a w a r y i ,  k t ó r e g o  do dziś 
dnia  się  z r ze kła .  W y k o n a n i u  t ego  p l a n u  m u s z ą  s p r z ec i w i ać  się P r u s y ,  
k t ó r y c h  i stn ienie  b y ł o b y  z a k w e s t y o n o w a n e ,  g d y b y  w ś r ó d  ich p a ń s t w  u j r za ła  
o b c y  z  w i ązeh k s i ą ż ę c y ;  z t ego w ię c  p o w o d u  B a w a r y a  j e s t  n i e u s t a n n y m  
p r z e c i w n i | i j em P r u s .  P o ł u d n i o w e  N i e mc y  uie s ą  celem b a w a r s k i e j  p ol i t yk i ,  
ale o d n o w i e n ;e z w i ą z k u  r e ń s k i e g o ,  koa l i eya  n i emi eck ich  p a ń s t w  d r u g i eg o  
i t rzec i ego r z ę d u  p o d  s t e r e m  B a w a r y i .  P l a n  t en w y k o n y w a  B a w a r y a  
z  w i e l ką  os t r o ż no ś c i ą ,  a b y  i o b u  wi e lk i ch  p a ń s t w  nie z w r ó c i ć  u w a g i  i nie 
o b u d z i ć  zawiści w  d r ob n i e j s z y c h .  D la  u w a ż n e g o  b a d a c z a , i n t r y g i  b a w a r ­

skie  w  k w e s t y i  z w i ą z k u  t rze ch  k r ó l ó w ,  s ą  n a d e r  wi e lk i e j  wa gi .  D o p ó k i  
A u s t r y a  i P r u s y  z i nucmi  m o c a r s t w a m i  n i emi cck ieu t i  z o s t a w a ł y ,  w  ty r a  sa­
m y m  z w i ą z k u ,  znac ze ni e  B a w a r y i  p ol ega ło  n a  u t r z y m a n i u  się  w  rol i  ś r o d ­
k o w e g o  p u n k t u  p r z e c i w  n a t u r a l n e j  p r z e w a d z e  o b u  m o c a r s t w ;  z naczen i e  to 
musiało upaść ,  k i edy  z w y ł ą c z e n i e m  j e d n e g o  w i ę k s z e g o  m o c a r s t w a ,  to  j e s t  
A u s t r y i ,  u t w o r z y ł  się śc i ś l e j szy z w i ą z e k  i n n y c h  n i em ie ck ic h  p a ń s t w  p o d  
op i ek ą  P r u s ,  bo w t e d y  P r u s y  s t a w a ł y  na  czele d r o b n y c h  p a ń s t w ,  a B a w a ­
r y a  schodzi ła  w ich r z ąd .  Z t ą d  e n e r g i c z n y  o p ó r  B a w a r y i  p r z e c i w  z g r o m a ­
dz en i u  f r a n k f u r t s k i e m u  r o z w i ą z a n e m u  p r zez  A u s t r y ą ,  j a k  r ó w n i e ż  p r z e c i w  
z w i ą z k o w i  t r ze ch  k r ó l ó w .  B a w a r y a  nie  w n i o s ł a  k w e s t y i  n ac z e l n i c t w a ,  
j a k o t e ż  i n nych  s p o r n y c h  w nadziei  ich u r z e c z y w i s t n i e n i a ,  a le  t y l k o  w  n a ­
dziei  z e r w a n i a  całego z w i ą z k u  i z w r ó c e n i a  u w a g i  w  i n n ą  s t r o n ę ,  dla  u k r y ­
cia w ł a s n y c h  w i d o k ó w .  J a k o  g ł ó w n y  p o w ó d  s t a w i a ł a  A u s t r y ą ,  c ho ci aż  

n ie  o b a w ia ła  się p o l ąc ze ui a  Niemiec bez A u s t r y i ,  ale j e d y n i e  z w i ą z k u  t y c h ż e  
z P r u s a m i  i to co w ł a ś n i e  s t a r an n ie  u k r y w a ł a ,  a w z i ą w s z y  u dz ia ł  w  k o n f e -  
r e n c y a c h  m a j o w y c h ,  g ł ó w n ą  p r z y c z y n ę  d r ob n i e j sz em i  p o w o d a m i  zas łania ła .  
Od  czasu  u t w o r z e n i a  się z w i ą z k u  2 6 -  M a j a ,  B a w a r y a  d w u k r o t n i e  p r z e c i w  
n i e m u  w p ł y w a ł a ,  r az  j ą t r z e n i e m  A u s t r y i ,  d r u g i  raz  o d r y w a n i e m  H a n o w e r u ,  
Sa k so n i i  i i n n y c h  p a ń s t w .  W  tein os t a tn i ćm u r z e c z y w i s t n i a ł  się  w ł a ś c i w y  
plan  B a w a r y i .  P a ń s t w a  n i e p r z y s t ą p i o n e  a lbo w y s t ę p u j ą c e ,  m u s i a ł y  s p o ­
t yk a ć  w B a w a r y i  p u n k t  z j e d n o c z e n i a ,  p r z y z w y c z a j a ł y  się  d o  w s p ó l n y c h  
p ra c  pod  p r z e w o d n i c t w e m  B a w a r y i ,  a s k o r o b y  na des z ł a  c h w i l a  o d s t ą p i e n i a  
re s z t y  r z ą d ó w ,  P r u s y  m u s i a ł y b y  z a m k n ą ć  się  w  sobie ,  B a w a r y a  zaś  s t a ł a b y  
się p u n k t e m  k r y s t a l i z a c y j o y m  n o w e g o  z w i ą z k u ,  bez k t ó r e g o  p o m o c y  d r o ­
bniejsze  r z ą d y  p r z e c i w  r e w o l u c y i  o b e j ś ć b y  się n i e  m o g ł y .

oAtoli  w s p ó l n y m  j es t  A u s t r y i  i P r u s  i n te r e s e m  z a p o b i e d z  u t w o r z e n i u  
się t rzeciego p a ń s t w a  w Ni emc ze ch ,  bo  ta w i e l k a ,  p o d o b n i e  j a k  d o t y c h c z a s  
mała  B a w a r y a  b y ł a b y  śc i eżką  z a g r a n i cz n eg o  w p ł y w u ,  m ia n o w i c i e  t eż  F r a n ­
cyi  w  Niemczech,  bo te N i e m c y  p o ł u d n i o w e  za s ł abe,  a b y  się m o g ł y  o p r z e ć  
k t ó r e m u  z wie lkich p a ń s t w ,  m u s i a ł y b y  s z u k a ć  p o d p o r y  za g r a n ic ą .  K a ż d e n  
zamach  B a w a r y i  z ebr an ia  p o d  s w o i m  w p ł y w e m  i n n y c h  p a ń s t w  n iemi ec kic h 
j e s t  n i e b e zp i ec zn y m dla Niemiec,  j e s t  f ó r t k ą  f r a n c u z k i e g o  w p ł y w u ,  a z a p o ­
biedz f r a n cu z k i em u  p r o t e k t o r a t o w i  j e s t  p i e r w s z ą  k w e s t y ą  niemi ecką .  W s z a k -  
żeż  j a k  n ieb ezp i ecz nem j e s t  z j ed nocz en i e  d r o b n i e j s z y c h  p a ń s t w  n i emi ec ki ch  
bez o b u  wie lkich m o c a r s t w ,  t ak  d o t y c h c z a s o w e  ich r o z s t r ze le n ie  d ł u ż e j  c ie r -  
p i an ćm b y ć  nie może .  W  t em o d o s o b n i e n i u , w  t y m  b r a k u  p o l i t y c z n e g o  

p r z e św i a dc ze n ia  s w e j  e g z y s t e n c y i  l eży  p r z y c z y n a  d o t y c h c z a s o w e j  i ch n i e ­
m o c y  n a p r z e c i w  r e w o l u c y i ;  a p r z e ś w i a d c z e n i e  to  m o że  im n a d a ć  j e d n o  
z w i ę k s z y c h  p a ń s t w ,  do  k t ó r e g o  się p r z y ł ą c z ą ,  od  k t ó r e g o  z a c z e r p n ą  s i ł y  
mo ra ln e j  i o to j e s t  r z e c z y w i s t e  z naczen i e  s e j m u  e r fu r t sk ie go .  P r u s y  z  in-  
nemi  p a ń s t w a m i  z w i ą z a n e  w j e d e n  o r g a n i z m ,  t en o r g a n iz m  p o ł ą c z o n y  z j A u -  
s t r y ą ,  to j e u y n a  m o ż l i w a  e x y s t e n c y a  Niemiec.  W  g ł ó w n y c h  z as ad ach  t en  
ści s ły  z wi ą z e k  z A u s t r y ą  z a m y k a  u m o w a  3 0 .  W r z e ś n i a ,  a r e z u l t a t  s e j m u  
e r fu r t s k i e g o  będzie  i u i c y a t y w ą  o r g e n iz ac y i  Niemiec.  Na  d r o g ę  t ę  j u ż  w s t ą .  
p i o n o , z n ik a j ą  s t r a c h y ,  k t óre  się na niej  j a w i ł y  im dale j  p o s t ę p u j e m y ,  a 
w i n te res ac h  samejże  A u s t r y i  m a m y  r ę k o j m i ą  n i e p r z e r w a n e j  z g o dy . «

W e d ł u g  os ta tn ich  w i ad omo śc i  ze S t a m b u ł u ,  d o c h o d z ą c y c h  do dn ia  29*  
Gr udn i a .  W y s o k a  P o r t a  w y ł ą c z n i e  z a j m u j e  się  o s t a te cz n em  z a ł a t wi e n i em  
k w e s t y i  w y c h o d ź c ó w .  Od c hwi l i  n adej śc ia  z  P e t e r s b u r g a  wi a d o mo ś c i  o p r z y ­
jęc iu  os ta tn ie j  n o t y  d y w a n u  za p o d s t a w ę  d a l s z yc h  u k ł a d ó w ,  o d b y w a ł y  s ię  
cod zi enn e  n a r a d y  mi n i s te r ya ln e .  Na k o n f e re n cy i  o d b y t e j  2 0 .  G r u d n i a  p o s t a ­
n o w i o n o  w p o r o z u m i e n i u  z m o c a r s t w e m  i n t e r e s o w a n e m , w y z n a c z y ć  mias to  
A l e p p o  w S y r y i  na miejsce p o b y t u  M u r a d a  b a s z y  ( B e m a ) ,  n a  czas n i e o g r a ­
n i cz o ny .  J e s t t o  n i e l e dwi e  z u p e ł n e  zadoś ć  u c zy n ie n i e  ż ą d a n i u  R o s s y i ,  a 
w k a ż d y m  razie  z naczna  k o n c e s s y a ,  z wł as z cz a  p o  p o p r z e d u i e m  o ś w i a d c z e ­
niu P o r t y ,  iż o w y c h o d ź c a c h ,  k t ó r z y  przesz l i  d o  i s l a m i z m u ,  ani  m o w y  b y ć  
n i em o że  w u kł adach .  P o d a n i e  zaś i p o r o z u m i e n i e  się w z g l ę d e m  mie j sca  p o ­
b y t u  j e s t  wł a śn i e  t e m,  czego R o s s y a  żądała .  N a w e t  w y r a ż e n i e  » w y g n a n i a «  
ma b y ć  z ami eszczone  w p r o t o k u l e ;  p o w o l n o ś ć  P o r t y  co d o  t ego  p u n k t u ,  

t em w y m a w i a j ą ,  że cesarz  Mi ko ła j  w ł a s n o r ę c z n i e  w y r a ż e n i e  to  d op i sa ł  na  
b rz eg u os t a tn i e j  n o t y  g a b i n e t o w e j ,  s k ą d  s ł us z ni e  m o ż n a  b y ł o  w n o s i ć ,  że  
pan T i t o f f  uie będzie  chciał  w tej  mie rze  u s t ą p i ć ,  a t em s a m e m  dalsze  u k ł a d y  
o tę j e d n ą  p r z e s z k o d ę  rozbić  się  mo gą .  P r o t o k u ł  ś w i a d c z ą c y  o p r z y w r ó c e ­
niu s t o s u n k ó w  d y p l o m a t y c z n y c h  ma b y ć  j e d y n i e  p o d p i s a n y  pr z ez  p a na  T i ­
tof f  i W7. W e z y r a  ; ws za kże  P o r t a  chce,  a b y  w  ni m u c z y n i o n a  b y ł a  w ż i n i a nk a  
o udziale  m o c a r s t w  z ac ho dn i ch  w tej  s p r a w i e .  J e s t t o  j e d y n y  j eszcze  p u n k t  
s p o r n y ,  k t ó r y  bez wą t p i en i a  r o z s t r z y g n i ę t y m  będzie  we dl e  ż yc ze n i a  R o s s y i .  
J a k o ż  z as t a n a w i a j ą c  się nad tą os t a tn i ą  fazą  u k ł a d ó w ,  k a ż d e m u  m i m o w o l n i e  
na s t ręc za  się p y t a n i e , dla czego P o r t a  o d r a z u  n i e p r z y s t a ł a  n a  w s z y s t k i e  ż ą ­
da n i a  p e t e r s bu r gs k i e go  g a b i n e t u ,  g d y  t eraz  j e d n e m u  p o  d r u g i e m  c z y n i  z a d o -  
s y ć ,  i dla czego p r z ez  ciągle z wl ek a n i e  r o z s t r z y g n i ę c i a  s p o r u ,  p r z e d ł u ż a ł a  
n i e s p o k o j n ą  o b a w ę  p ol i t yc zne go  świa t a .

W  P r a d z e  o d b y ł o  się 8 .  b. m.  pos i edze nie  k o m i t e t u  o b y w a t e l s k i e g o ,  
na k t ó r e m  p o s t a n o w i o n o  j e d u o m y ś l n i e ,  na  w n i o s e k  r a d z c y  mi e j sk i ego  P in -  
kasa,  z ł o ż y ć  adr es  d z i ę k c z y n n y  do  t r o n u  za o g ł o sz e n i e  k o n s t y t u c j i  p r o w i n -  
c y o u a l n y c h ,  a zar azem p e t y c y ą  o j a k  n a j ś p i e s z n i e j s z e  z w o ł a n i e  czeskiego 
se jmu.  P e t y c y a  ta j u ż  w M a j u  r.  z. b y ł a  u c h w a l o n a  i z r e d a g o w a n a ;  od 
tego czasu  pr zesz ło  2 0 0  gm in  czeskich  p r z y s t ą p i ł o  d o  n i e j , wszystkie akta 
p r z y s t ą p i e n i a  będą w ra z  z  p e t y c y ą  do W ie d n ia  przes ł ane .  Jeże l i  zaś  p o -
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m yślny  o t rz y m a ją  sk u te k ,  w takim razie i innym  kra jom  ko ro n n y m  nad­
zw y cza jne  zw ołan ie  se jm ów  k ra jow ych  przed Listopadem niebędzie mogło 
b y ć  odm ów ionem , a ju z  w  jesieni b. r. mógłby się zebrać sejm p ow szechny .

D ziennik N a r o d n e  N o w i n y  w d łuższym  a r ty k u le  rozbiera stosunki 
po łudn iow o-s łow iańsk ie  i w skazuje  p o w o d y  niezadowolenia tamtejszych S ło ­
w ian. W y b ó r  jenera ła  M ayerbofera  na namiestnika w w o je w ó d z tw ie ,  jak  
ró w n ie  n ieodpow iada jące  życzeniom S erb ów  oznaczenie gran ic  tegoż w o je ­
w ó d z tw a ,  i obaw a g e r raan izacy i , są g lów nem i pobudkami n ieukonten tow a- 
nia. P. Hawliczek przestrzega p o łud n iow ych  S łow ian  od wszelkiego kroku ,  
k tó r y b y  mógł skom prom itaw ać sp ra w ę  s łow iańską w ogóle; wolne jedynie  
k ro k  ża krokiem p o s tępo w an ie ,  może drzemiące siły S ło w ian  roz b u d z ić ;  
p rzedcw szystk iem  potrzeba jednośc i;  bo w odosobnien iu , każde plemie s ł o ­
wiańskie uledz m u s i , a p rzez to  nie sobie ty lko sam e m u , ale i innym  szkodzi.

— P ró c z  zapow iedzianego dziennika w ło sk ieg o ,  mającego wychodzić 
w  W ie d n i u  w  duchu  rz ą d o w y m ,  m ów ią  o dw óch  innych  dz iennikach ,  j e ­
dn y m  se rb sk im ,  drugim ru teńsk im , k tóre  m ają zastępow ać po li tykę mini- 
s te ry a lną  w  p o łu dn io w y ch  W ęg rzech  i w schodniej Galicyi.

G a 1 i c y a.
L w ó w ,  dnia 1 2 .  S tyczn ia .  — Dla licznej czeredy zb irów  cesarskich 

czas obecny przy jaźn ie jszy  ja k  w szystk ie  inne od lat k i lkunas tu ,  nader  ob ­
fite za im p ro w izo w ał  ło w y ,  i w  nieprzeliczone po całćj p row in cy i  rozs taw ione 
sieci,  nieprzeliczone nagnał ofiary. W s z y s tk ie  sz tokhauzy ,  k rym inalne  
i magistrackie lochy zaro i ły  się naraz  więźniami wszelkiego w ieku i stanu. 
Z n a jd u ją  się między nimi dzieci jeszcze p raw ie ;  są  starcy , żonaci i ojcowie 
familii ,  w ojskow i aus tryaccy  i m osk iew scy ;  księża , oficyaliści p ry w a tn i ,  
sz lach ta ,  ch ło p i ,  kobie ty , zgoła w szyscy  p ra w ie ,  k tó rzy  czy to dz iś ,  czy 
k ie d y ś ,  choćby przed  dziesięciu laty, czy za liberalnych^ czy za raetterni- 
chow sk ich  czasów, m ow ą, pismem lub czynem lub m yślą  naw et,  bo tak nas 
tegoczesny pre to ryan izm  na jw yraźn ie j  uczy — dowiedli niewdzięczności 
sw o je j  ku  ojcowskim rządom  rakuskim. Najmniejszy p o w ó d ,  jeźli go tylko 
szpieg ja k o  Majestaets la s te ru n g ,  lub Rebellion lub polnische (Jmtriebe prze- 
przechrzcić zechce , w y r y w a  u pa trzo ną  zw ykle  poprzednio  ofiarę z domu 
i w lecze  j ą  p rzed  sąd w o jen ny .  Ksiądz Szersznik  na p rz y k ła d ,  b y ły  w ię­
zień z 1 8 4 6 .  r., źe gdzieś w  to w arzy s tw ie  pił w odą  zd row ie  M ikoła ja ,  a nie 
w in e m ,  s taw iony  b y ł  p rzed sąd  i przez kilka miesięcy więziony. Z y d ek  
jak iś  z naszej Z a rw an icy  za sprzedanie  fajek z w izerunkiem  K o s z u ta , w y ­
siedział się kilka tygodni .  Zona J a n a  Dobrzańskiego, byłego redaktora  Ga­
ze ty  n a ro d o w e j ,  a dziś rek ru ta  austryackiego, za to, że po  uw ięzien iu  go
 ro k u  ju ż  tem u  — jeździła była  za nim bez paszpor tu  do W i e d n i a , —
temi czasy dopiero  została p rz y a re s z to w a n ą , gnaną  przed sąd  w o jsk o w y  — 
ja k  u licznica, piechotą  i przez żo łn ierzy  i po w ysiedzeniu  się dw u ty g o d n io -  
w e m ,  o trzym ała  nareszcie w y r o k ,  u łaskaw iający  j ą  na 4  dni kary .  A d o ­
dać wam m u sz ę ,  że paszpor tu  je j dać nie chciano w ted y ,  gdy  się w ybierała  
za m ężem , t a k ,  ja k  ogólnie powiedzieć m ożn a ,  n ik t  go zw ykle  lub z wielu 
ty lko  trudnościam i o t r z y m u je ,  gd y  wiadotnem je s t ,  źe jedzie udaw ać się do 
w yższej instancyi za p o w in o w a ty m  swoim. I  pa try a rchę  koziarzow ga li­
cy jsk ich ,  zacnego K aspra  Cięglewicza s ty ranego  lO le tn iem  przeszło  więzie­
niem w e L w ow ie  i K ufs te in ie ,  nie ominęła obław a tegoczesna także. Z a  
p rzekroczenie  p rzep isów  p a s z p o r to w y c h , g dy  ju ż  za co innego nie można 
by ło ,  a to , źe w y jecha ł do m a tk i ,  g dy  mu paszpor tu  dać nie chciano, choć 
prosił o niego, w ysiedzia ł się w sztokhauzie  nie m n ie j ,  ty lko  pól roku  p rze ­
sz ło  i dopiero  n iedaw no  uw oln iono  go, pow iedz iaw szy  m u ,  by  to, co od­
siedział — u w aża ł  za karę .  I  m nós tw o  p od obnych  m ógłbym  wam nacyto- 
wać w y p a d k ó w ;  jed n ak o w o ż  w ty c h ,  k tóre  opowiedzia łem dopiero , daw szy  
w am  dosta teczną p ró b k ę ,  w jakiem u nas wolność osobista je s t  p oszanow a­
n i u ,  bo nie m ów ię  ju ż  o innych  wszystk ich  w olnościach, bo wiem od kogo, 
co żądać — opow iem  wain później zabaw ną jedn ę  a p ra w d z iw ą  scenę ze 
śledztw teraźniejszych, k tó ra  dla naiwności samej, o po w iadaną  być  zasługuje.

T u r c y  a.
Z  n a d  g r a n i c y  b o ś n  i a ń s k i ć j  , d. 2 8 .  G rudnia .  — O db yw ane  do­

tąd  co dzień praw ie  zbory  insu rgen tów  bośniańskich us ta ły  od n iedaw na cał­
k ie m , pon iew aż  ze s t ro n y  namiestnika w ezy ra  T a h i r  baszy, zap rop on ow ano  
im w ys łać  z g ron a  sw ego kilku m ężów  zaufania do T r a w n ik a ,  dla uczestni 
czenia obradom tamtejszym.

T ę  p ropo zycy ę  namiestnika p rzy ję to  z w ielką rad o śc ią ;  jakoż  n a tych ­
miast w ybra l i  insurgenci k ilku  m ężów  zaufania z p ośród  siebie i w ysła l i  ich

z tern poleceniem do T raw n ik a ,  aby  ile możności starali  s ię w y m ó d z  k o rz y ­
stne uch w ały  dla siebie. Rów nocześn ie  zjechali do T ra w n ik a  także w sz y scy  
w ojskow i naczelnicy w Bośni; a poniew aż obrady  tamtejsze dość znacznio 
ju ż  p o s t ą p i ły , przeto  i rezu l ta t  ich niezadługo ju ż  będzie nam w iadom y. 
Tym czasem  zaczynają  ju ż  insurgenci lękać się po trosze', aby  p rzy  pom ocy 
tak znacznych mas wojska, k tóre  w ostatnich czasach w k ro czy w szy  do Bośni 
roz łoży ły  się w T ra w n ik u ,  Banialuce i Seraje  w ic ,  nie zm uszono ich z p r z y ­
szłą w iosną  do przyjęcia  pow zię tych  na pierwszej konferencyi uchw ał wzglę­
dem zaprow adzenia  n ow y ch  p oda tków . G dyby  zaś insurgenci chcąc k o ­
niecznie na sw ojem p o s taw ić ,  nie dali się w  żaden sposób nakłonić  do 
przyjęcia  tej now ej u s taw y  p o d a tk o w e j ,  w te d y  pod ług  wszelkiego p ra w d o ­
podobieństw a rozpoczęłaby  się walka na now o .

Najgorzej zaś na całej sp raw ie  tej wyszli R ajow ie  tam tejs i ;  rząd  bo­
wiem c h c e , aby się przy łączy li  do niego, z drugiej zaś s t ro n y  g ro żą  im in­
surgenci ciągle k r w a w ą  zem s tą ,  jeź l iby  opuścili ich sp r awę .  N a  doraźnej 
pomocy zb y w a  im zup e łn ie ,  tak w ięc zn a jd u ją  się istotnie  między miotem 
a k o w ad łem ; jeźli bowiem rzucą  się na s tronę  rz ą d u ,  w y s ta w ią  się przez 
to na ciągłe prześladowania insu rgen tów , w przec iw nym  zaś razie nie omi­
nęłaby  ich pewnie na p rzyszłość  dokuczliwa ch łos ta .— Ogólną liczbę w ojska  
znajdującego się obecnie w B o ś n i ,  podają  na 3 0  tysięcy  ludzi i 2 0 , 0 0 0  
koni. T em i dniami sp row adzono  jeszcze kilka dział i amunicyę.

Stany Zj e dno c zo ne  Ameryk i  pó łnocnej .
N o w y  J o r k ,  dn. 2 6 .  Grudnia. — W y c h o d ź c y  węgierscy, k tó rzy  tu  

n iedaw no p r z y b y l i , znaleźli bezw ątpienia  w serdecznem przy jęciu  jak ie  ich 
tu taj spotkało  pociechę niemałą, w u trapieniach bolesnych w ygnania  i n ad -  
g rodę  za t r u d y  w bezowocnej walce poniesione. W y c h o d z ą c y  tu  dziennik 
D e u  t s c h e  S c h n e l l p o s t  m ów i pom iędzy  inuera i:  »w e w to rek  w ieczo­
rem o db y ł  się w gmachu A s to r  m eting w  celu zebrania składki na wsparcie  
w ychodźców  węgierskich. M. Schaick by ł  p row odn iczącym  i podp isano  
się natychm ias t na 4 0 0 0  do larów . C hor śp iew akó w , podobn ie  jak dniem 
w p ró d y  klub re fo rm ato ró w  socyalnych, w y p ra w i ł  także W ę g r o m  serenadę. 
Podobnież zaproszono  tych  nieszczęśliwych na o perę  w ło s k ą ,  gdzie publi­
czność pow ita ła  ich z nadzw yczajnem  uniesieniem. — Od c h w il i ,  jak  W ę ­
grzy  w hotelu  A ster  gościnne znaleźli p rzy jęc ie ,  p rz y b y w a ją  tłum nie  n a j­
znakomits i cudzoziemcy, jak o  też najzacniejsi o byw ate le  miasta naszego do 
dom u te g o ,  dla pow itan ia  na gościnnej i wolnej ziemi bohaterskich  w o jo ­
w n ik ó w , k tó rzy  za w olność  eu rope jską  walczyli. —  W  środę  odw iedziła  
ich znaczna liczba P o lakó w , Niemców i W ło c h ó w .  Pom iędzy  innym i 
zn a jdow ał  się tam także jen e ra ł  A v e z z a n a , k tórego U jhazy  jak  najczulej 
uściskał.  W  rozm ow ie  przydłuźszej ,  j a k ą  wiedli, p rz y p isy w a n o  szczegól­
niej p rezesowi rzeczypospolite j francuskiej znaczną część w in y ,  k tóra  sp ro ­
wadziła upadek  sp ra w y  węgierskiej i włoskiej. K arol U sn u l ,  kapitan  w ę ­
g ie rsk i ,  także s taną ł tu  w ś ro d ę ,  jadąc  z H am burga. Dnia 2 6 .  L is topada  
puścili się pod żagle w szyscy  W ę g rz y  zna jdu jący  się w H am burgu  w liczbie 
3 4 ,  z w y ją tk iem  jenera ła  K la p k i ,  księcia E s te rhazy  i hrabiego K aroly . 
K iedy  w y g n a ń c y  jadący  za paszportam i p rzym usow em i przez cale P r u s y  
doznawali sku tkó w  su row ego  dozoru  policyjnego, pokazał się H am burg  go­
d nym  imienia w olnego m iasta ,  gdyz  oprocz  jak najlepszego przy jęc ia  z ło ­
żyli obyw ate le  1 0 , 0 0 0  mark. — W  czw artek  ( 2 0 .  z. m.) przesłali W ę ­
grzy  list z podziękowaniem do majora i rady  miejskiej za p rzy jęc ie  p r z y j a -  
cielskiea jakie tu  znaleźli. W  tym że sam ym dn iu  odwiedzili ich oficero­
wie a r ty le ry i  g u bern a to rs tw a  ls landyi i żaprosili do obejrzenia tych  w a ro ­
wni. Na liście s u b s k ry p c y jn e j , k tó rą  puszczono w obieg , na cel w sparcia  
w ychodźców  w ęg ie rsk ich ,  w idzim y ju ż  znaczne k w o ty ,  pomiędzy innemi 
W .  S. W e tm o re  5 0 0  do ll . ,  M. H. Grimel 2 5 0  do ll . ,  M . Morgan ty leż  
i R. K. Haight 2 0 0  do la rów . J a k  s łychać ,  w  p rzy sz ły  poniedziałek , j e ­
żeli pow ietrze  p osłuży ,  w y s tąp i  cała dy w iz y a  w ojska  N ow ego Jo rk u  i s ta ­
nie przed hotelem A sto r .  W  Filadelfii o d b y ły  się ju ż  raetyngi w  celu n a ­
radzenia sie około przyjęcia  W ę g r ó w .  U s tanow iono  komitet z 1 0  ofice­
r ó w ,  k tó ry  ma piśmiennie udać się do ty c h ż e ,  aby  się dowiedzieć o dn iu ,  
w k tó ry m  z pew nośc ią  do Filadelfii p rz y b y ć  mają. — N aw et prezes T a y lo r  
napisał do W ła d y s ła w a  Ujhazy list z serdecznem pow itan iem . S tro n n ic tw o  
dem okratyczne  n iezadowolone je s t  braniem się rządu  naszego w ostatniej 
w o jn ie  w ęg ie rsk ie j ,  jak  się to pokazuje  z w niosku  jenera ła  Cass w  senacie, 
aby  zaprzes tać  wszelkieh s to sun kó w  d yp lom atycznych  z A u s try ą ,  z powodu 
je j  postępow ania  w e W ęgrzech .

S P R Z E D AZ K O N IECZN A .
S ą d  p o w i a t o w y  W T r z e m e s z n i e .  

Folw ark w ieczysto dzierżaw ny S t a w i s k o  
wraz z przynaleiytościam i w  pow iecie Mogil- 
nickim położony, do irigalora łąk A n t o n i e g o  
W a s i e l e  w s k i e g o  należący, sądow nie osza­
cow any a mianowicie:

a. w artość dochodu po 5 p rC t. na kapitał ra ­
chując 8629 Tal. 25 sgr.,

b. rów nież po 4. procenta,
na 10,787 Tal. 8  sgr. 4 fen. wedle taxy, mogącej 
być' przejrzanej wraz z wykazem hypotecznym  
i warunkami w Registraturze, ma być d n i a 25.

K w i e t n i a  1 8 5 0 . przed południein o godzinie 
lOtej w miejscu zwykłem posiedzeń sądowych  
sprzedany.

Podaje się niniejszem do publicznej wiado­
mości, źe Ur. J u l i u s z  L e y k c  Rendant z K o ­
r o n o w a  i Panna W a l e s k a  N a d a l  z W a l ­
d o  w k a ,  kontraktem  przedślubnym  z dnia 14. 
Sierpnia 1849. r .,  wspólność majątku i do robku  
wyłączyli.

B ydgoszcz, dnia 4. Stycznia 1850.
K r ó l e w s k i  S ą d  p o w i a t o w y .

Pisaruia K r a u t h o f e r a - K r o t o w s k i e g o  
Rzecznika i N o taryusza , jest w rynku  pod  1.88.

C e u y  targowe
w mieście

P o z n a n i u .

Pszenicy szefel 
Z yta . d t. .
Jęczm ienia d t. . 
O w sa . dt. .
T a ta rk i dt. .
G rochu  . d t. . 
Ziemniaków dt. 
S iana ce tn ar .
S łom y kopa .
M asła garniec .

Dnia 18. Stycznia. 
1850. r.

od do
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